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SPOŁECZNE I NAUKOWE PODSTAWY OPIEKI NAD ZABYTKAMI 
I KONSERWATORSTWA POLSKIEGO
JE R Z Y  REM ER

W  zespo le  n a u k  h is to ry c z n y c h  m a ją c y c h  don iosłe  zn aczen ie  d la  b u ­
d o w y  so c ja lizm u  w  P o lsce , k tó ry c h  zad an iem  je s t m. in . w y d o b y w a n ie  
i u t rw a la n ie  is to tn y c h  w a rto śc i k u ltu ry  i sz tu k i —  k o n se rw a to rs tw o , 
ja k o  n a u k a  o z a b y tk a c h  i ich  ochron ie , dość o d rę b n e  z a jm u je  m ie jsce . 
D o n io sło ść  i ró żn o ro d n o ść  zag ad n ień , k tó re  się  ze ś ro d k o w u ją  w  te j s to ­
su n k o w o  m łode j d y scy p lin ie , p rz e ja w ia  się  w  n au k o w y m  b a d a n iu  
i u trw a la n iu  d o ro b k u  p rzesz łośc i, w  szczególności z a b y tk ó w  sz tu k i i p o m ­
n ik ó w  k u l tu r y  o raz  w łaśc iw eg o  w łączen ia  ich  do b ieżącego  p ro cesu  h i­
s to ry czn eg o .

W y ch o d ząc  z za łożen ia , że po p ie rw sze  k o n se rw a to rs tw o  ro d z i s ię  
z p o trz e b  p ra k ty c z n y c h , zaś te o ria  zro d zo n a  z p ra k ty k i  słu ży ć  m a  p r a k ­
ty ce , sąd z im y , że m e to d a  so c ja lis ty czn eg o  k o n se rw a to rs tw a  p o w in n a  co­
ra z  sze rze j i g łęb ie j w chodzić  w  z ag ad n ien ia  życia  spo łecznego . Z a k ła ­
d a ją c  po w tó re , że p rz e d m io te m  p o zn an ia  w  o m aw ian e j d z ied z in ie  są 
o b ie k ty  sz tu k i, n ie w ą tp liw ie  sk o m p lik o w an e , sądzim y, że is to tą  z a b y tk o -  
z n a w s tw a  je s t  b a d a n ie  s t r u k tu r y  z a b y tk u  i p o s taw ien ie  ja k  n a jb a rd z ie j  
w n ik liw e j d iagnozy , k tó ra  um o ż liw ia  d o p ie ro  w łaśc iw e  zab ieg i k o n s e r ­
w a to rsk ie .

T o k  p rz e m ia n  sp o łeczn o -g o sp o d arczy ch , re w o lu c y jn e  zdobycze  w ied zy  
te c h n ic z n e j co raz  śc iśle j z e sp a la ją  k o n se rw a to rs tw o  z p o s tęp em  sp o łecz ­
n y m ; k ła d ą c  n a c isk  n a  zag a d n ie n ia  s t r u k tu r y  i b ad a jąc  p ro cesy  f iz y k o ­
c h e m ic z n y c h  p rz e o b ra że ń , ja k im  u le g a ją  o b iek ty  zab y tk o w e , n ie  m o żem y  
je d n a k  s tra c ić  z oczu in n eg o  p ro cesu  p rzem ian , p rz e b ie g a ją c y c h  n ie ra z  
je d n o c z e śn ie  z ta m ty m i. N ow e p ra w a  ek o n o m ii p rz e k sz ta łc a ją  d o ro b e k  
lu d z k o śc i ró w n ie ż  w  z a k re s ie  sz tuk i.

K o n se rw a to rs tw o  w  n aszy m  ro zu m ien iu  n ie  m oże za tem  o g ra n ic z y ć  
się  do  z a g a d n ie ń  czy sto  p ra k ty c z n y c h , a m u si o g a rn iać  zak re s  ró ż n o ro d ­
n y c h  p ro b le m ó w  ogó lnych , p o trzeb  k u ltu ra ln y c h  i p lan  ro zw o ju  g o sp o d a r­
czego  naszeg o  k ra ju . O p iek a  n a d  z a b y tk a m i zaś w y n ik a  ze św iad o m o śc i 
sp o łe c z e ń s tw a , d la teg o  też  d o p ie ro  w  epoce so c ja lizm u  m og ła  n a b ra ć  n o ­
w ego  w y ra z u . N ow e k a d ry  k o n se rw a to ró w  p o w in n y  w ięc ju ż  n a  ła w ie  
u n iw e rs y te c k ie j zd aw ać  sob ie  sp ra w ę  z tego, że c e n tra ln y  p u n k t w a lk i 
id eo lo g iczn e j w  o p a rc iu  o św ia to p o g ląd  m a rk s is to w sk i leży  w  p o w szech ­
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n o śc i z ro zu m ien ia  ide i o p iek i n a d  z a b y tk a m i. D la teg o  ta k  p o m y śla n a  
te o r ia  k o se rw a to rs tw a  s ta ć  s ię  p o w in n a  p o d s ta w ą  p ra k ty c z n e g o  d z ia ła ­
n ia  —  o ch ro n y  zab y tk ó w .

K o n se rw a to rs tw o  po leg a  n ie  ty lk o  n a  n au ce  o u trw a la n iu  fizy czn e j 
eg z y s te n c ji d z ie ł sz tu k i, lecz ta k ż e  n a  zd o b y c iu  u m ie ję tn o śc i u trw a le n ia  
w  św iad o m o śc i sp o łeczeń s tw a  w sz y s tk ic h  p o z y ty w n y c h  tre śc i id eo log icz­
n y c h  zab y tk ó w , k tó re  m ogą  i p o w in n y  b ra ć  u d z ia ł w  ro z w o ju  k u l tu r a l ­
n y m  n a ro d u  so c ja lis ty czn eg o .

Ś w iad o m a  d z ia ła ln o ść  spo łeczn a  w  z a k re s ie  o p iek i n a d  z a b y tk a m i je s t  
n ie ro z e rw a ln ie  zw iązan a  z n a u k ą  o ro zw o ju  sp o łeczeń stw a . C e lem  jej 
je s t  su i g e n e ris  p rz e k sz ta łc e n ie  rzeczy w isto śc i sp o łeczn e j. D o św iad czen ie  
w  ro z u m ie n iu  sp o łeczn e j p r a k ty k i  o d g ry w a  p rz y  ty m  ro lę  sp ra w d z ia n u . 
N asze  ro zw ażan ia  te o re ty c z n o -k o n s e rw a to rsk ie  o d k ry w a ją  zw iązk i is tn ie ­
ją c e  m ięd zy  ró żn y m i za b y tk a m i; d z ięk i p o z n a n iu  p ra w  ro zw o jo w y ch  
tw ó rczo śc i a r ty s ty c z n e j, d z ięk i c o ra z  w n ik liw sz y m  b a d a n io m  te c h n o lo - 
g ic z n o -m a te ria ło z n a w c z y m  i w a rsz ta to w y m , d z ięk i śc iś le  n a u k o w e j do­
k u m e n ta c ji , u trw a la ją c e j  w sze lk ie  p rz e o b ra ż e n ia  d z ie ła  s z tu k i w  czasie 
je g o  e g z y s te n c ji —  p o tra f im y  ju ż  d z isia j p o z y ty w n ie  k ie ro w a ć  b ie g ie m  
p ra c y  n a d  jeg o  zach o w an iem .

N o w e k o n se rw a to rs tw o  p o w in n o  o d k ry w a ć  w  d z ie łach  s z tu k i m in io ­
n y c h  ep o k  p raw id ło w o śc i ro z w o ju  sp o łeczeń stw a . N a leży  m a te r ia l is ty c z -  
n ie  u jm o w a ć  rze c z y w is ty  św ia t z a b y tk ó w  w  z w iązk u  z ro zw o jem  sz tu k i 
ja k o  z ja w isk a  spo łecznego . M a te r ia ln a  n a tu r a  ty c h  z ja w isk  w a ru n k u je  
m e to d y  n au k o w o -b ad aw cze , zm ie rz a jąc e  do w szech stro n n eg o , k o m p lek so ­
w eg o  zb a d a n ia  ży c ia  dz ie ła  sz tu k i i p rz e m ia n  w  c a ły m  o k re s ie  jeg o  t r w a ­
n ia . P o z n a n ie  m a te r ia ln y c h  e le m e n tó w  teg o  p ro c e su  p ro w a d z i do  u t r w a ­
le n ia  sp ecy ficzn y ch  w łaśc iw o śc i d an eg o  d z ie ła  s z tu k i, do z a b ezp ieczen ia  
je g o  eg z y s te n c ji. U trw a la ją c  je  te c h n ic z n ie  p rz y c z y n ia m y  s ię  ty m  sa m y m  
d o  p rz y w ró c e n ia  d z ie łu  sz tu k i z a tra c o n e j czy zag u b io n e j a k ty w n o śc i 
w  n o w e j epoce. Ś w iadom ość  w a rto śc i z a b y tk u  w y s tę p u ją c e g o  p o n o w n ie  
ja k o  a k ty w n e  d z ie ło  s z tu k i, m ogące  k sz ta łto w a ć  n asze  życie , u z a sa d n ia  
w a g ę  trw a ło śc i k u ltu ra ln e j  sp u śc izn y  n a ro d u .
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